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CENA PRENUMERATY: 

W ŁOD 7:1: 
Rocznie rb. 8 k.
Półrocznie n 4:,,
Kwartaln. " 2,,
Miesięczn. n - n 67 

Odnoszenie 10 k. m. 
Egz. pojedyńczy 5 k. 

16 1 

, !X 1903 r. 
Kalendarzyk tygodnIowy. 

Piąto św . .Martynlana M. 
8ob. Sw. Wiktora M. 
Niedz. Św. Łukasza Ew. 
Pono św. Piotra z Alk. 
wtor. Św. Ireny, Marty. 
Sroda, Św. Urszuli P. M. 
Czwarto Sw. Kordulii. 

Wschód: godz. 6 ::n. 20. 
ZacMd: godz, 5 m, 01. 
Dl. dnia g. 10 m, 32. --.. ---_. Z przesyłką pocztową: Redakcya 

w ŁODZI, 
Rocznie rb. 10 kop. -
Pólrocznie 5 
Kwartalnie ,,2 50 
Miesięcznie " 85 

ul. Piotrkowska M m. 
M telefonu 592. 

Rok V-. 

Piątek, dnia 3 (16) października 1903 roku. 
lIantor,: wła1!lu'IIJ' VI Warszawie" Krucza.M 23; w Pabianicach u p .. Teodora MinkeI 
Uf Zgierzu u p. Uderta; w Łodzi Biuro dzienników ii ogłoszeń 11.111 .. Piotrkowska M 103. 

CENA OGŁOSZEŃ: "N li d e s l a n e" na l-szej stronicy 50 kop. za wiersz. Zwyczajne ogłoszenia za tekstem po 7 kop. Z1\ wiersz nonparelowy lub jego miejsce. 
Małe ogłoszenia po 11/ 2 kop. od wyrazu (dla poszukujących pracy po 1 kop.). Rek l a m y 1 N e kro log i po 15 kop. za. wiersz petitowy. 

ARTYKUŁY bez ozna.czenia honoraryum Redakcya uważa zabezplatne; rękopisów drobnych nie zwraca. 

ala nC8rto a. 
DUGa Dzielna M 18. 

W sobotę, dnia 17 października ] 903 r. 

askarada styczna 
Dla osób niemaskowanych obowiązujący strój balowy. 
Ceny miejsc: Loże 6.60 i 540. Wejście na salę dla pa

nów 1,60, dla da.m 1.10. Wejście na balkon 80 kop. 
UWAGA. O godzinie 3 po północy odegrane będzie .,Di

vertissement". 
Początek o godzinie 12-ej w nocy. 

1486-1-1 Gospodarz maskarady Ja Teksel. 

złożony z 11 pokojów, w tej liczbie 2 lub trzy 
na parterze, reszta na 1 piętrze, potrzeboI' 
od I lipca 1904 Irnku. Część pomieszcze
nia lub cale może być w podwórzu czystem i ja
snem. Lokal ten ma być przy lłlicy Piotrkow
skip,j pomiędzy ulicami Nawrot a Sw. Benedykta, 
lub przy ulicach przyległych w pobliżu Piotrkow
skiej. Kontrakt zawarty będzie na lat 6 lub 12. 
Oferty proszę składać w adm. ,.,Rozwoju" pod 
lit. "R. O. Z.'~ 

Rozkład pociągówIII 
Od l-go maja. 

Kolej Fabryczno-Łódzka. 
Odohor.b::ą z Łodzi!! o godzinie B2.22. 6.4,4*, 

7.12, 8.4:5*'*, 12.4:3,2.55, 4:.25**, &.02*. 7 .. 28 .. 

Przlfohodz21 de Łodzh o godz. 1 .. 09. 5 .. 08, 
8.25**, 9.32, 10.25·,' 3.50, 5.03, 8 .. 2., 10 .. 20**11 U,,02* .. 

Pociągi, oznaczone ., służą dla bezpośredniej komu
nikacyi "Łódź - Warszawa'( (!>ez przesiadania), pociągi, 
oznaczone ... , przeznaczone są dla letników. 

Kolei Warszawsko-Kaliska. 

Odchodząll do KaUsza o godz. 7.20, 2.08, do 
Warllza",,, o godzinie 1.01. Przychodzą z Kan", 
1UEa o godz. 12.4:6, 4:.55. 

Kolej Obwodowa. 
Odchodzą ze stacyi Łódź-kaliska do Ostrowca o go

dzinie 7.35, do Koluszek o g.2.H, do Tomaszowa o g.6.11. 
,Przychodzą do st. Łódź-kaliska z Ostrowca o godz. 6.33, 
z Tomaszowa o g. 9.55, z Koluszek o g. 1.51. 

lIIwagi.. Godziny wydrukowane tlustym drukiem 
oznaczają czas od li wieczorem do 6 rano. 

o kurzu i przewietrzaniu. 
(Odczyt wJgloszouy w stowarz. wzaj. pom. majstrów fa

brycznych d. 11 b. ID,). 

-8-

(Dalszy ciąg). 

kwasu węglanego powietrze samo przez się za
wiera już 0,3 na 1000 (C02 ) określono, że ilość 
dostarczaneg,) człowiekowi na godzinę powietrza 
powinna wynosić ;32,000 litrów, t. j. 32 metry. 
Ponieważ zaś przy zwykłych sposobach przewie
trzania powietrze w przestrzeni went.ylowanej 
moźe się zmienić w przeciągu godziny dwa razy, 
najmniejsza zatem iloŚĆ powietrza na godzinę 
dla człowieka powinna wynosić 16 m. kwadr. 
i stanowi minimum. 

Potrzebną ilość powietrza można starać się 
dostarczyć za pomocą t. z. naturalnej wentyla
cyi, która odbywa si~ przez stale istniejące" 
otwory, pory w ścianach, podłodze, suficie, szcze
liny w oknach i drzwi~ch, jakoteż przez czaso· 
wc otwieranie tych ostatnich. Ponieważ jednak 
regulowanie tego~ rodzaju wentylacyi jest nad
zwyczaj trudnem (przeciągi), w większości 
zatem wypadków okazuje się ona niedostateczną 
i musimy 8ię uciekać do sztucznej. 

Przy sztucznej ~wentylacyi uwzględnić nale
ży: 1) źródło, z którego następuje dopływ po
wietrza, t. j. jego czystość; 2) odpowiednie umie
szczenie otworów doprowadzających i wyprowa
dzających powietrze, oraz 3) możność regulowa
nia wentylacyi w każdym czasie. 

C? się tyczy czerpania powietrza i czysto
ści jegO, to pod tym względem istnieją dwa spo
soby wentylacyjne, mianowieje sposób aspiracyj
ny' czyli wyciągający, i sposób wtłaczający,· 
czyli wpychający. W pierwszym wypadku motor 
służy do odpływu, w drugim do przypływu po· 
wietrza. Wartość obu tych sposobów jest pra
wie jednakowa. 

Co do miejsca umieszczenia otworów wen
tylacyjnych, to wobec zasady, że przewietrzoną 
być powinna dolna l/S część, zajmowanego przez 
nas pokoju, zdawałoby się, że na tej właśnie 
wysokości powinny być umieszczone otwory du
prowadzające, otwory zaś odprowadzające u góry 
pod sufitem. U"ządzenie takie moźliwem jest je
dnak tylko wtedy, gdy ciepłota wentylowanej 
przestrzeni jest mniej więcej taka sama, jak i na 
zewnątrz, co ma miejsce niekiedy w lecie. 
W przeciwnym bowiem razie powstają przeciągi. 
Dla uniknięcia więc takowych, przez większą 
część roku otwory wentylacyjne muszą się znaj
dować powyżej głowy człowieka i powietrze po
winno być kierowane ku górze, a ztąd dopiero 
opadać stopniowo naokół, przechodzić przez dol
ną 1/3 część pokoju i wychodzić dołem. O ile je
dnak· pod sufitem mie~jzczą się silne źródła cie
pła (żyrandole), powodujące wznoszenie się po
wiet.rza ku górze. Otwory wentylacyjne. wypro
wadzające powinny się znajdować u góry, a do
prowadzające u dołu i dla uniknięcia przeciągu 
winny być malemi. . 

Moźność regulowania wentylacyi i wogóle 
Jej ilościowa sprawność zależy od rodzaju moto
ru, jaki został zastosowany, przyczem siłą w da
nym razie mOże byr: 1) wiatl·, 2) różnica cie.
płoty, 3) maszyny. 

wietrza z kanałów wentylacyjnych za pomocą 
odpowiednich przyrządów. Do tego służą nasa
dy na kominach. Działanie ich polega naj pierw 
lla tern, że kaźdy prąd powietrza unosi z sobą, 
skutkiem tarcia, najbliższe cząsteczki powietrza 
i powoduje tym sposobem rozrzedzenie powietrza 
sąsiedniego, które dzięki temu właśnie bezustan
nie napływa, powtóre na tern, że prąd powietrza 
skierowany czy to na płaszczyznę, czy też nu 
cylinder, nie odbija 8ię, lecz rozchodzi się po ca
łej i spłynie dalej w tym samym kierunku po 
brzegaeh, powodując pl'lytem bardzo silne roz
rzedzenie powietrza na stl'Uuie pt,zeciwległej. 
Naleiy tutaj takźe tak zwana wentylacya szczy
towa (w grzbiecie dachu). W pewnej odległoś,~i 
po nad otwartym Hzczytem dachu ustawia się 
podłużną daszkowatą nasadę, przestl'zeń· zaś po
między nią i dachem wypełnia ruchoma żaluzya. 
Ta ostatnia przy odpowiedniem ustawieniu spra
wia, że wiatr przewiewa zawsze z dołu ku gó
rze przez otwór w dachu i aspiruje powietrze od 
wewnątrz. Przy wszystkich systemach aspiracyj
nych należy naturalnie pamiętać o uJ'ządzeni u 
oddzielnych kanałów doprowadzających powie
tl'ze, w przeciwnym bowiem razie, z r6żnych 
miejsc, dochodzić będzie dowolnie do przestrzen i 
wentylowanych powietrze nieczyste. 

Chcąc zużytkować przy wentylacyi ciśnienie 
wia tru, urządza si,ę w górnych szybach okna za .. 
słony szklane, przez które powietrze wciska się 
w kierunku ku sufitowi, lub też umieszcza sie 
po prostu otwory w jednej ze ścian zewnętl'z~ 
nye h w pobliżu ~ufitu, a dla n ależytego rozdzie
lenia wchodzącego powietrza urządza się w nich 
kręcące się kółka. Nie należy jednak przypu
szczać, aby kółka te miały zwiększać sile prąd u 
powietrza. Przeciwnie, ru(~h ich zależy "od po
wietrza, wchodzącego do pokoju, działanie ich 
przeto jest raczej taml.1jące.· 

WentylacY3, na zasadzie różnicy ciepłoty, po
lega na następujących danych: powietrze ogna
ne l'OZSzel·za się, przy czem ciężar jego gatun
kowy staje sj~ niższym. Pemieważ różuica wagi 
jest bardzo znaczna, następują zaburzenia w ró
wnowadze powietrZa (cząsteczki, ogrzane, jak~ 
lżejsze, wędł"ują ku górze, cząsteczki zaś chło
dne, jako cięższe opadają na dół). Ruch ten na
turalnie trwa tak długo, dopóki istuieją różnice 
ciepłoty, i jest tern szybszy, czem różnice te są 
większe. Różnica ciepłoty służy za podstawę 
wentylacyi za pomocą zwykłych pieców. Jest 
ona. jednak o tyle niedostateczną bez względu 
na ltczne sposoby urządzenia odpowiednichka
nałów wentylacyjnych w piecach, że działa tyl
ko wtedy,gdr ~ piecach się pali, w lecie więc 
naprzykład me Jest wcale stosowana. lub tylko 
wyj ątkowo. Częściej na tej samej z~sadzie sto
sowana jest. wentylacya za pomocą palpików ga
zowych, umIeszczanych w kanałach odpl'owad~a;.. 
jących,,,powietl·ze. Tak n. p. silne palniki Bun
ze.nowskie, ogrzewające w znacUlym stopnit! po
w]etr~e, mogą wyciągać od 120 do 150 m. kw. 
powietrza na godzinę. 

(Dok. n.). 

Wziąwszy dalej pod uwagę, ie człowiek 
w przeciągu godziny wydycha 22,6 litra CO:l i że 

Polegać wyłącznie na zastosowaniu wiatru, 
jako siły weutylacyjnej, jest nie spo~ób, kieru
nek bowiem i fiHa takowego podlega zbyt sil
nym wahaniom. Zastosowanie zatem wiatru, jako 
siły pomocniczej ty łka, polega na as piracyi po· t 
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Dlaczego azieci cllOrują na sZKarlatyIl~{ 
-1-

Płoniea czy li szkarlatyna zabiera corocznie 
dniu (Jfiar. prawie wył~c%nie dzieci. "\V obec
nym eza,ljie lekarze w Łodzi konstatują dużo 
wypadków szkarlatyny w całe m mieście, 

Jakaż moźe być przycllynat 
Bezwątpienin, że w wielu wypadkach może 

mice miejsce bą(]ź to zakażenie bezpośrednie, 
bądź przenie8ienie zarazków z miejsca na miejs
ce pn~ez osoby otaczające chorego, 

Ale najwięcej szkarlatyna rozpowszechnia 
się przez mleko! 

J"akto? czyż to dobre mleko, które dostar
czają nam ze wsi, może hyć rozsadnikiem za
raz) ? 

Jest to fakt bez zaprzeczenia. Lekarze już 
llejednokrotnie stwierdzili, iż szkarlatyna cżę/llto 
przenoszona bywa za pomocą mleka krowiego. 
Szl;;arlatynu jest stałą chorobą w tych wszyst
kich miejscowościach, w kt6rych mleka używa
ją w dużych ilościach, zwłaszcza dla żywienia 
dzieci. 

S:Lkarlatyny niema wcnle tam, gdzie mleka 
krowiego nie u'tywają, lecz dzieci karmione są 
piel·sią. W Chinach i Japonii mleko nie jest 
w użyciu-tam też szkarlatyna wcale uie jest 
zDaną lub przynajmniej zdarza się bardzo rzadko. 
'V Indyach używają wprawdzie mleka, ale nie 
do odzywiania niemowląt, ponieważ tak samo, 
jak w Japonii, dzieci karmią tam piersdą do 
2-4, czasami nawet do 6 roku życia. To też 
w IurIyach wypadki szkarlatyny są nadzwyczaj 
rzadkie, a lekarze tamtejsi nawet wcale tej 
choroby nie znają. 

'W mieście Waza w Finlandyi wybuchła 
lliedawno epidemia plonicy, która dotkLęła 6 
rodzin, mieszkaj}1cych w r6żnych okolicach mia
sta. Z początku doktorzy nie mogli znaleść źró· 
dła zarazy, później dopiero przekonano się, że 
wszystkie te rodziny otrzymywały mleko z tej 
~amej fermy, na której jedna z dziewcząt, za
j~tJch przy mleku~ niedawno chorowała. 

W innem miejscu - podług opisu d ra Wa
gnera - właściciele dwóch mleczarni wymieniali 
pomiędzy sobą przedmioty gospodarcze. Począt
kowo w jednej mleczarni zachorował na szkal'
la1yo~ chłopiec, l'ozwozący mleko, później do
tknif:id zostali tą samą chorobą trzej inni robo-

. tnicy, a w końcu zaczęli już chorować odbiorcy 
mleka: płonica przeniosła si~ do miasta pomi~
dzy konsumentów -- śladem w6zka z mlekiem. 
'\-Vkrótee i w drugiej mleczarni zachorowały trzy 
d ~iewcz'ynkj, a następnie zaraza i tu przeniosła 
!:Jię do rodzin konsument6w. 

Ioni uczeni przytaczają cały szereg zdarze6, 
gdzie płonica przenosiła się do miasta z mle
czarń, w których panowała ta choroba. Okazało 
się, źe zakażone mleko zawiera złośliwe pacior
ko wce, które są przyczyną szkarlatyny. 

Aby zwalczyć u nas tę g"ożną chorob~, 
l{ tÓl'a dz:esiątkuje nasze dzieci, należy nie taić, 
lecz podawać' do wiadomości komisyi sanitarnej 
o kazdym przypadku szkarlatyny, który zdarzył 
sili w domu. Komisya sanitarna zbada źródło 
zara'ly i postara si~ je usunąć, bo to właśnie 
należy do jej obow~ązków. Po każdym wypadku 
!Szkarlatyny mieszkanie i rzeczy powinny być 
doskonale i umiejętnie zdezynfekowane. 

Jeżeli ZllŚ władze sanitarne miasta nie b~dą 
7a wiadoml.one przez gospodarza, rządcfi, lnb 10-
}{atorbw domu, w którym jedno lub wi~cej dzie
ci zachorowało na szkarlatynę,' i jeżeli mieszka
nie natychmiast po chorobie nie będzie zdezyn
fdkowane, to szkarlatyna u nas nigdy nie u1.Ita
nie. A szkoda tylu ofiar. 

I .. e kar z. 

DLA MŁODZIEŻY. 

Ja.k Gorocznie, tak i w tym roku odwołujemy 
si~ do ogółu o pornoo dla młodzieży, Ul!}z~sz(}za .. 
j ~oej do szkół m~zkioh i żeński oh. Pora wpisów 
nadchodzi, a wielu nie ma moinośoi' oplatania 
iGb.. Zgłasza si~ do nas wielu· opiekunów uoz .. 
niów o oiapłe ubranie. 

Ktoby wi~o miał niepotrzebną garderobę 
uczniowskq, prosimy o złożenie jej w redakcyi. 

.! 

ROZWÓJ. - dR'a lG paź!lzierniha 1903 1". 

KAJ.INDARZYK tERMINOWY, 
Jub'o. 

IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Znatyslawa. 
TEATH VICTOBJA. Otwareie sezonu. "Dług hono

rowy," komedya IV;) akJ,ltch Zygmunta rrzybylskiugo, 
Początek o g. 81j,1 wieczorem. 

'rBATR WIELKI. Po raz pierwszy "Słodlm dzinw
czyn a, " operetka w 3 aktacl:l. Początek o go dz. 8 i póJ: 
wieczorem. 

CYRK braci Trazzi, przy ul. Zawad:r,kiej i PaiJskioj. 
Poezątek przedstawienia o godziniI) 8 i póJ wioczerem. 

OGÓLNE zebranie szachistów, Pasaż-Meyol'IL nr. 11, 
o g. 8 wieczorem. 

WIECZOHNICA męska stow. wzajemnej pOI1loey maj
strów fabrycznych w lokalu wlasnym, Nowy Uyno!\: nr f;. 
PoC'zątek o g. 9 wieczorem. 

Z toW. hygienitznego. Porzadek dzienny sek
cyi hygieny stosowanej łJ. O. T. H. W. w dniu 
19 października 1903 roku następujący: 

1. Wyslurbanie i rozważenie pro~by oddzialu 
warszawskiego, który nadesłał 2 plakaty drukowu
ne treści bygieniczno -popularnej, z prośbą o ieb 
przeczytanie, poprawienie lub dopełnienie, po
ozem plakaty te będą w osb1tecznej formie vliy· 
drukowane. Tytuły ty dl plakatów brzmi:r a) 
12 przepisów budowlanych, b) przepisy o zacho
waniu zdrowia. 

2. Odczyt dr. A. Landa n "O wilgoei mie
szkań. 

3. Odczyt dr. PJ'zedbor8kie~o ,,0 wpływic 
niec1..ystości nOtla i jamy ustnej na zdrowie <hi e
ci i młodzieży dorastającej." 

Stow. wzajem. pomovy odlewników. Zorga
njzow~llle świeżo stowarzyszenie wzajemnej po
mocy odlewników zaczyna działać energicznie. 
Mimo krótkiego stomnkOWi) czasu swojeg'o iHtnie
uia, zarząd tej instytucyj zaofiarował 9 pORad 
pozostającym bez miejg('a stowarzyszonym ---odle
wnikom. Znaleźli oni zajęcia w odlewniach żelaza 
w różnych miastach. 

Bawełna. Zhyt wysokie ceny bawełny 8U1'O

wej, tudzież wyczerpywanie si~ jej zapas6w 
w lepszym gatunku i obawa, że amerykanie 
mogą przerwać dowó1..~ co postawiłoby przemysł 
bawełniany w Europie w nader trudnych warun
kach, spowodowały, że państwa eUl"opej~kie po
ważnie zastanawiają się llad urządzeniem plau
tacyj bawełnianych w swych koloniach. 

Dla Łodzi kwestya cen bawelny i jej zapa
sów jest sprawą pierwszorzędnej wagi. Dla tego teź 
fabrykanci łódzcy rad1..ą już nad urządzeniem 
plantacyj bawełny w okręgu turkestallskim. 
Niebawem ma być wysłany do rrl1rkestanu de
legat, . którego zadaniem będ1..ie zbadanie na 
miejscu-O warunków co do urządzenia plantacyj 
bawełny. Po powrocie zaś delegata wybrana 
zostanie specyalna komisya dla rozpatrzeni~ 
pl':;l;ywiezionych przez niego danych, kt/n'a na. 
stępnje. wyjedzie na miej'.:ce, w celu dokładnego 
zbadallIR całeg-o okręgu turkestańskiego. 

Koszty tej ekspedycyi będą doŚĆ poważne; 
fabrykanci łódzcy decydują się jednak na nie 
w nadziei, że ty~ sposobem uwolnią Ri~ raz na 
zawsze od troskI o brak bawełny j wyzysku 
jankesó,,:, kt6rzy wje~ząc o braku bawełny 
w EuropIe, wyśrubowalI ceny do niemożliwych 
rozmiarów. 

Wyjazd delegata do Tnrkestanu ma na8tą
pić w bieżącym miesiącu. 

Tak utrzymuje \:Warsz. Dniewnik). 

Muzeum pedagogiczne. W sprawie założenia 
w mieście naszem projektow~nego muzeum ru
ch,omego ped~gogic.znego, odbyło się wczoraj 
WIeczorem posledzeme. Jako założyciele proje
ktowanego muzeum figurują pp.: Strunin, Olszew
ski, W8zadczy~, Szpac:zy~ski? Fuks, Atanasiewiez, 
Ramnek, Pal'as1n, A. ZadlewlCz, Lewczen ko oraz 
pp.: Waszczyńska, Waga, Sznelke i inni. ' 

Muz~um pedagogi.cm~e mieścić się ma w gma
chu magIstratu. Załozyclele upoważnili dyrekto
ra Stl'Unina do działania. 

\Vkrótce zwołane będzie zgromadzenie og61-
ne założycieli z udziałem przed/itawicieli szkół 
łódzkich i prasy, celem ostatecznego' opracowa. 
nia ustawy i dokonania wyboru kustosza mu .. 
zeum. i komisyi, która będzie rozciągała opiekę 
nad mstytucyą. 

Projcldow'HllC HIIlZl'lllłl JH·d:I{.!;ogi(·ZlIU o!Jejul(. 
wa(~ ma dzi:tly Ila'4ft:pll.i:~(·t': lllilJl'I':i!( ('Zll)', pe~ 
tragr:! liczny, zoo] Og' i ("/,IlY, ho 1:1 II i (' 1,1l y, ~'l'()!! raliczny 
i auaf;o\łliezny. • 

\V IIl'y HI "Pi'o,icklll, \\':-;z~;lkie preparaty hęda 
mogły by(: wypllżyczHtJe 'l gllla!'/lll iIIuzeUIll ~a: 
kładom llllUkowylll 'la ()zlla('Z(IIl:~ Opl!ltq .. 

Z handlu. N a plyw ~'()l ('nv k i do t. LI U'jszydl 
instyluey,i Iillam!Ow)'c11 nhlily. ut.o wekHli 
odbywn Hit; przy stopie ;")1/ ; pl'l~. 

Dowóz kartofli z pO}lldllio\\'yclt ~~·łlherlli.l c~~
f;;arstwa, \\'plyll:~1 Ha ol)lliżelli~~ sil; CCII, Oheetlit~ 
za kartofle 'IN dobrj'1l1 gatlluku l'la(':~ Pll ~ rb. 
za korzec,. 

Kartofle. Id:!,~ za jlJ'l,;yld:u]cllI kilku wy
mieniollyeh pr'l.ez lUtH popl'zpdnin firm fahrycz
nych, tow. akey.illc l\IarkuHa Kolllltl Hprow:ul'lil) 
i{ w:lgony kart.ofli, li:U)I'(~ sprzcda.i;~ N',V(Jlm 1'0-
botllikom w n~uic po ~ rb. za korzec. 

Osobiste. Sk LI Ik ielll i Il te ('welle)' i amhusady 
!luHtryaekiej w Berli II ie, rz:~d prllNk i zez woli ł Ha 

dalsz.y pohyt, w PO'f,uawu, wydnlollego niedawno 
p. Kllzimiel'J';;t KI'/.y::.aHoWHkit·go. 

Stypendyum. \\' gilllll azyulIl I!l(.i:d.; i cm 1.:nva
kOWH11) Hf,ypendyulII byłego gllIJerllatnra piotr
kowskic;;o p. N. A. Zilluwjewa, w :-lumie srI ru
bli roezllie. UlJiq~:u: Hię o I\il~ lllt.),~l~ dl.ieui tu
tej~zyeh H1:eHzkalleóvv hez. f(')żllil'y wyznania, 

Z sądu. Drllgi wydział kamy H:~dll okr{~go
wego piutrkovl,'Hkiego IIa kadem'j' i \\' Ludzi, po
mi(~dzy ill[H~lIIi, w dlliu \\'('zIIraj'4J';ym H:~dził Hpra
W)': Wa wrzy l'u'a .J a WOl'Hk ie,gtl, k Lóry dui a ~2 lip· 
ca UIO~ rolul, wyje;.dża.i:~(~ J'; hramy, i1ajedud na 
Mareina Ry haka, wNkn te II. ('ze':;1I ł~y II ak w parQ 
g'odziu żyeie zali.OllezyL S:~d po zhadn.uill Hwiad
ków , .Jaw(tr~kil·gq uniewiunił. 

j)nia ~~ grlldnia l!l()~ I'okn we w~li Uhojny 
do micHzkauia ~Lr:t.(~led;;ieg\l zakr~.\dl i łi'l'auei
szek Brndzisiak i Karol lIaHlll:lIl, g-d'l,io skradli 
7.cgarok Hrehl'Il)'; p()dn,a~ ZUŚ Ilciee'l.ki, IdeJy 
St.rzelecki ielt g()nił, kilk:.di:rotllie Ht.rzelali do nie· 
go. Świadk\~wie oskadeIlie potWierdzili, wHkntek 
ezego Fr:uwiHz.ek Bud'/.i~·liak i 1\:11'01 H:umwn 
ska:t.ani zOHtali Ba rok rot are:-lztalleki(~h 'J, po
zhawieniem praw i pl'zy \'1"i ll,,jt'J\v, ora'/, Ha ·i lata 
do/.,ol'll policyj (lego. 

Sprzeniewierzenie. \V cJ';oraj \\ la Hdl~jel kau
toru .M.WaHBCl'Iu:.m 'wysłał swego praeownil\a 
Moszka Segnła do głównego kantoru pocztowego 
przy ulicy \VidzewHldej po odbiór rh. ~(iO kop. 
70. Scgał odchra vl/SZY BU m(~ tq ulotnił l:li(~ z 1..0-
dzi i dotąd go nie odHzukallo. 

Obroty kasy po i,yezkowo- oHzez(~dnOBuiowe.i 
w 'ens/'yulC Htule wZl':u:!t;ai~~. Oheeuie, po dwu 
miesiąeaeh istnienia. li(~zy ona. IX członków, 
obrotu zaś miała 12}700 rb. Dziwi(~ się wypada 
tyr:n miaRteczkom, które, juk lip. gigów, dotąd 
nic myślą o /':ułożcnin takiej IOlHy. W roku 
bieżącym szczególniej, gdy kurtofh~, pod1jt:twowy 
artykuł wywozowy ua8zyeh nliclizeznn, nic <!opi- , 
sały, ni) tcezność towal'zy~tw Z1lj~lH!lie.ic w całej 
pełui. 

Z łódzkiego żyd. tlOW.. dobroczynności .. 
N~ l'Z(~Cl kasy rożyeznk b()ZprOf~urlj.()Wyl~h oflarowal p. A. 
Llpstom 100 1'1>, za którą to ofiarn zarząd tow. ma zasz-
ezyt uprzejmio podziękowaó. L 

~oiar W Koluszkach. vVezoraj ]Ja Htueyi Ko
luszkI na budynku) w kt.órym mieśei l::Ii(J bufet 
klasy II, zapalił Hie duch. OgiCIl spost.rzeżono 
dość późno, wskutek czego i akcya ratnIl kowa 
była utrndniona. W picrwHzej eh wi li p. Gutruall! 
dyżurny pomocnik zuwiadowey staeyi Kolugzkl 
łódzkiej, zażądał pomocy z Li)(lzi, lecz zanim 
straż tutej:;za przygotowała. sit.;) do drogi, ogieu 
ugaszono miejscowcmi silumi przy pomocy pa
rowozów urogi wal':-lzawsko-wicdellskicj. Jednak
że spaliła się ('zęść daehu !la IJlHlynl\u. Naj
więcej ucierpiał d zieria wea hufetu, kVH'emu 
przy ga~zeniu ognia wyrządzono znaczne szkody. 

Wieś Kalinka, w pow. )6d'lkim, lIalei~~ea dl) 
parafii Rżgów, była uważana za najgon'dzą pod 
względem moralnym. Obecnie światły wpływ 
proboszcza, ks. Pa wIn. Zalllska oddziałał nu roie" 
szkańców Kalinka o tyle ż~ proboszcz uwaia. 
ich za. najle~szych WŚród swych parafian,. nie
zależme howIem od spraw bezpośrednio ZWląZU: 
nych z potrzt}bami parafii knliniacy zachęceUl 

k . d ' , pl:zez SIę za, postanowili usypać przez piękną 
-yvlOskę ~zo~ę. i w pewnej części zamiar w CZyl~ 
JUż . zamle~lh. Druga to już parafia w naszej 
okoliCY (pterwsza KUl'owiee, prohoszcz ks. Za-
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grzejewski), gdzie księża potrafili oddziałać na 
parafian w tak widoczny sposób, że zgodzili się 
poświęcić nieco czasu i pracy na ogólny pożytek. 

Gdyby tak WSZydCy i wszędzie robili ... 
Napaść.. Na przechodząr-ego przez ul. Aleksan~ 

dryjską Stanisława Zielińskiego, furmana, lat 25, miesz· 
kającego przy tej samej ulicy, napadł jakiś awanturnik, 
a uderzywszy go laską, zadał mu ranę w czolo, poczem 
zbiegł Lekarz Pogotowia ranę poszkodowanemu opa
trzyl i pozostawił go na miejscu. 

Kurcz żołądkaQ Na ul. św. Benedykta ur. 37, 
G. G. żona kupca, lat 40, mieszkająca przy ul. Północ
nej ni·. 40, dostała silnego kurczu żołądka. Doraźnej P1-
mocy udzielił chorej lekarz Pogotowia i pozostawił ją 
na miejscu. 

Z laBic)'.. Córka stróża domu nr. 35, polożonego 
przy ul. Piotrkowskiej, 5-letnia Józefa Dąbrowska, zo~ 
stała popchnięta przez nieznajomego p~·zer.l1odnja, wsku
tek czego upadła w rynsztok i boleśnie się po~lukla. Le~ 
karz Pogotowia udzielU dziewczynce doraźnej pomocy l 
pozostawił ją pod opieką rodziców. 

Przecięcie nugi.. Na ul. Średniej nr. ~M, Jan 
RO.3entreter, pomocnik cie8ielski, lat 48, miesz.kaJący .pr~y 
ulicy Łagiewnickiej nr. 45, przez własną Dleostrozllo~c 
prz~ciął sobie siekierą prawą, no~ę. Lekar~ Pogotowl.a 
udzIeliI poszkodowanemu dorazneJ pomocy l pozostawił 
go na miejscu. 

Utrata przytomnuści. Na ul. Piotrkowskiej nr. 
83, K. R., lat 26, pozostający bez zajęcia i mieszkania, 
znaleziony został w stanie nie,Prz:ytomnym .. Lekarz .fo.
gotowia udzielił choremu dorazneJ pomocy I przywroCIł 
go do przytomności. 

- Na ul. WS"hodniej nr. 45, A. S., lat 43, mieszka
jący przy ul. Składowej, nagle podczas z~jęcia, zeID:dlal. 
Lekarz Pogotowia udzielił choremu doraźnej pomocy l po
zostawił go na miejSCU. 

Z 'Wozu. Wczoraj, w godZinach wieczornych, prze
wożono rusztowanie na wozie wysoko naładowanym. Gdy 
wjechano pod most kolejowy na ul. Widzewskiej, s.ie
dzący na. wozie robotnik, lat 32, ~amies,z~alY przy ullCY 
Wysokiej nr. 12, spadl na bruk l bolesn~e su~ potlukł', 
łamiąc sobie przytem duży palec u lewej rękI. Za,we: 
zwane Pogotowie udzieliło poszkodowanemu dorazneJ 
pomocy. 

Z okna. WCloraj, w godZinach przedo9i~dnic~, 
przy ul. św. Benedykta nr. 42, Franciszek. Kwas~lewllln, 
2-1,etni syn robotnika fabrycznego, korzystając ,z llIeob,ec
nosci starszych w domu, wszedł na okno, k~o~e po.dow
czas bylo otwarte, i spadł na bruk z wysokoscI 3 pIętra. 
Upadek był tak nieszczęśliwy, iż biedne dziecko w trzy 
godziny po wypadku życie skończyło. Lekarz Pogotowia 
stwierdzU pęknięcie czaszki. 

Sztuka i piśmiennictwo .. 

* Jutro więc nie od wołalnie nastąpi otwal'
cie sezonu zimowego w teatrze Victol"ia, gdzie 
pod kierownictwem artystycznem Maryana Gawa
lewicza grywać będzie "Teatr Pulski u, uzupeł
niony llowemi siłami aktorskiemi. StZfln roz
pocznie najnowsza komedya Z. Przybylskiego 
"Dług honorowy", w której występuje caly pra
wie personel trupy. Z sił nowych nkażą si~ po 
raz pierwszy: p-ni Wanda Horska i p. Kunce
wicz. Z dawniejszych, a dobrze juz łodzianom 
znanych, w rQlach wybitniejszych wystąpią pa
nie: Słubicka, Czaplińska, Jakubowska i inne, 
oraz pp.: Olszewski, Mielnicki i inni. 

Jutro przyjeżdża do Łodzi autol' "Długu ho
DOI'owego" Zygmunt Przybylski j będzie obe
cnym na przedstawieniu swej sztuki w sobotę i 
niedziele wieczorem. 

R(lpertuar teatru Victoria na nnjbliższe dui 
zapowiada: w niedzielę po południu "Honor" Su
derm anna w zmienionej obsadzie, wieczorem "Dług 
honorowy" Z. Przybylskiego po raz drugi. We 
wtorek przyszłego tygodnia po raz pierwszy 
"Ananke" Mieczysława Hertza, szt~ka odznaczo
na nu konkursie łódzkim imienia Hem'yka Sien
kiewicza. 

* Jutro w teatrze Wielkim wystawioną bę
dzie po raz pierwszy jedna znajweselszych 
operetek nowego. repertuaru "Słodk~ (~ziewc~y
na" Henryka Remhardta, w. kt?re) mlęd~y .m
nymi wystąpią p.~. ~erttler, ~lO~lll.e; .pp. }i ehk
siewicz Szcza wlllslo, Berski 1 JUlii. Kostyu
my i' wystawa nowe. W niedz,ieJę po po: 
łudniu teatr wielki odegra wodewil "Robert l 

Bertrand"; wieczorem po raz drugi "Słodką 
dzie~cz'ynę" . 

KONCERT 
Józefa Śliwińskiego. 

Na wezorajszym koncercie Śliwińskiego, 
zdawało się, że publiczność wypełni salę po 
brzegi; przecież to sława wszechświatowa i do 
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tego jeszcze polski pianista. Być może, gdy by 
do nas zawitał jakiś zag'I'aniczuy soli:-b, to prę
dzej znalazłby puparcie ze strony 113st.ej publi· 
czności. 

Niech żałują jednak ci, ('o nie stawili się nu 
wczorajszą ucztę artyt'tyczną; Śliwiński, to pra
wdziwy al'Ly\-ta, dlu niegu niema 1'(')znicy, czy 
sala. od powiednio za pełniona, C'f,y też świecą 
pustki; gT(l jednakowo. rrrzeba z;lzllaczyć, że 
wczoraj Śl. był w doskollałem l:sposobienin i 
eznrowd prawdziwie sluchatzów \vykwintnością 
swojej gry. 

Tym razem przyniósł nam t:'ochę nowości 
muzycznych. Sonata op. 75 GłazuDowa, Suita 
Cuisego i Uwertura < Wilhelm rrell" w układzie 
Liszta, były pierwszy raz interpl'etowane u 
nas na estradzie. Głazunow i Cui, są to przed
stawiciele muzyki rosyjskiej. 

Sonata Głazunowa, złożona z trzech CZęSCl, 
(Moderato, Scher~o i Finale) posiad a dość jasną 
formę, utrzymana jest doskonale w stylu forte
pianowym, najeżona trudnościami technicznemi; 
Moderato, utrzymane w poważnym zakro~u 
przedstawia się mniej korzystnie niż dl'Ugie dWIe 
części. Znakomicie napisana jest druga część 
,.,Scherzo", która przedstawia dla pianisty powa
żne trudności techniczne. 

Cała Sonata odegrana była be7. zarzutu, 
z dobrym sffi3.kiem, techniką znakomitą i z 0-

gromnem poczucien:. muzykalnem. 
Głazunow znacznie wyżej 8toi pod wzglę-

dem muzycznym, niż kolega jego Cni. Suita (te
I go ostatniego) napisana jest:t;e znajomością in
I strumentu, lecz forma niektórych części jest nie
I jednolita; z czterech części tej suity (impromptu, 
I tenebres et Iueur, intermezzo i aUa Polacca) 

I 
najlepiej pn:edstawia się część druga i osta
tnia. 

I 
Drugą część zajęli w programie: Chopin, 

Paderewski, Szubert, Rossini i Liszt. Pl'eludya 
I Chopina op. 28 :N~ 8, 17 i 24 oddane były 

wzorowo. Ballada (as dur) i Scherzo (b moll) 
olśniły słuchacza, bądź to spokojem, bądź też 
swą brawurą· 

Paderewski przedstawił nam się w dwóch 
kompozycyacb: w <Intermezzo Pollaco> i w <Fan
tastycznym krakowiaku:.. 

Pierwszy utwór, jako kompozycya, nie 'lado· 
wolni! nas, gdyż zanadto odchodzi harmonicznie 
od całości, przez co traci na melodyjności, Kra
kowiak za to jest utworem dOElkonale wykoń
czonym i posiada charakter czystej muzyki na
rodowej. 

O ile < Wale-scherzo> Liszta jest smacznym 
i eleganckim w swojej lekkiej formie, o tyle 
znów <Soneto 104 deI Petrarca> posiada mas~ 
efektów czysto fortepianowych, które nie pod· 
noszą utworu dodatnio, przeciwnie-ujemnie wpły
wają na całość. 

Szubert i Rossini «Soiree de Vienne») i 
uwertura <Wilhelm Tell» Vi! opracowaniu Liszta 
wyszły dobrze i gorzej. Na wyróżnieni~ zasłu
guje uwertura Wilhelm Tell, którą Sliwiński 
traktował ze zrozumieniem i z zachowaniem od
powiednich efektów. Frazow,mie skończone, sub
.telnoM drobiazgowa i wytrzymało~ć nadzwyczaj
na cechują głównie grę pianisty Sliwjńskiego. 

I Eutuzyastyczne przyjęcie ze strony szczupłej 
garstki ,zgromadzonej publiczności było osłodą 
dla p. SI., który mimo ~męczenia dorzucił na 
bis <Lorelaj) Liszta. 

Aloizy Dwo1·zaczek. 

SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE 
Stacyi cent1'alnej K. E. Ł. 

~ '.,., 
~"" 

Data. 

I 
15jX 1 popoI. 742.6 14:04 

15jX 9 wiecz. 739.9 11 O 

16jX 7 rano 738.4 11.2 

Uwagi. 

I 

Z dnia 15/X: 
72 Pd. W.l Temperatura 

90 Pd 1 max. 16.9 C. 
. I Temperatura 

90 I Pd. W. 1 . min. 6.tl C. 
Opadu 0,05 mm. 

Z V\r ARSZA WY. 
Niewystarczające potrzebie ożywionego 

ruchu towarowego urządzenia na stacyae h kolei 
kaliskiej: Łowicz, Łódź, Pabianice, wywołują 

ciągle jeszcze utrudnienia w ekspedycyi towaro
wej. Przybywające z kolei szerokotorowy eh 
transporty buraków do cukrowni, adresowane na 
linię bydgo~ką 'l. przeładunkie~ w Lo wjczn ka
liskim, skierowy VI' ane są o becme dla pn~eładunlm 
na sto Wal'sz.-towarowa i stąd wpro~t odchodzą 
do stac)'i przeznaczenia. Przy obliezunin należ
ności za przewóz pobierana jest opłat:i za krClt
szą pr~estrzeń prltZ kolej kali.-ską, sti aty jednak 
ponoszą odbiorcy na czasie. . T 

- \V gmachu panuramy przy uliCY Karo
wej rua uj'ć lll"ząuzon:.!. I:).tała Wycltawa przem,Y
!:iłowa do popularyzowama llo\-\yth wytworow 
przemysłu, dzieł sztuki stosow,all~j, wy~alazków 
i t. d. Na wystawie odbywac SH~ będZIe sprze
daż wyrobów, przyjmowanie zamówiei'l, demon
strowanie okazów i t. d. Wstęp na wystawę ma 
być bezpłatny. 

- Zarząd gminy ewangelicko-augsburskiej 
zakłada w Warsza wie pierwszą w naszym kraju 
szkołę dla nmysłowo upośledzonych i nierozwi
niętych od dzieciństwa. 

Telefonem,. 

W y 8 t a w a P i ą t k o w s k i e g o. 
Dziś w salonie Krywulta otwarta została 

wystawa obrazów Helll'yka Piątkowskiego, zło
żona ze stu dzieł. 

rr a b l i c a p a ID i ą t k o w a. 
W kościele po-pijarskim wmurowana zosta

ła tablica pamiątkowa z białego, marmuru ku 
uczczeniu ś. p. Aleksandra Krajewskiego, w Ulna
ni u- jego cnót, zasług i pl'ac li terackieh. 

N o r d - E x p r e s s. 

Nord Express w komunikacyi Wartłzawa
Berlin-Paryz-Ostenda t łączący się z Wiedniem 
wychodzić będzie z Warszawy w każdą sobotę 
o godz. 11 m. 50 przed południem, przychodzi 
zaś do Warszawy na każdy piątek o godz. 7 m. 
55 wieczorem. 

Wypadek kolejowy. 
W czoraj o godzinie 7 wieczorem na stacyi 

Miłosna od pociągu towarowego odczepiono wa
gon uszkodzony wskutek pęknięcia resoru i od~ 
stawiono przy pomocy parowozu rezerwowego na 
linię boczną. W chwili wyjazdu pociągu nu. 
stacyi, wskutek złego nastawienia zwrotnicy 
przez zwrotniczego Grabowskiego, nastąpiło star
cie. Dwanaście wagonów pogruchotanych. Ko· 
munikacya przerwana. Pociąg, idący w kierunku 
do Warszawy, spóźnił się o pięć godzin; na po
ciągu zaś kuryerskim zarządzono przesiadanie. 
Pociąg osobowy z Warszawy po czterogodzinnym 
postoju zwróconu z powrotem. 

Telegramy. 
(Od własnych korespondentów). 

Wiedeń, 16 października. Król Piotr serbski 
zamierza wkrótce rozpocząć wizytowanie d worów 
Eul'(}py. 

Belgrad, 16 października. Proces o spuBciznę 
po królu Aleksandrze odłożono do dnia 9 listo
pada. Magistrat belgradzki uznaje za jedyną 
spadkobierczynię siostrę królowej Dragi. 

Sofia, 16 października. Pisma rady kalne wy
stępują bardzo gwałtownie przeciw księciu Fer
dynandowi. Oświadczają one, że książę musi wy
powiedzieć Turcyi wojnę lub abdykować na rzecz 
swego syna, jeżeli misya pokojowa N aczewicza 
spełznie na niczem. 

Wiedeń, 16 października. Wezwani zostali 
na audyencyę do cesarzu: Andrassy, Khuen He
derwal'y i Stefan Tisza. _______ ~A ______________________________ __ 

OD ADMłNISTRACYI 
Ogłoszenia do bież~(jego numeru przyjmuj e 

administraoya "Rozwoju' do godziny n-ej rano j 

nekrologi do god~, l-ej po południu. Ogłosz6llia , 
podane po· wyżej o~naózony6b godzinaGh, b~d~ 
umiesz6zone w nu.mene dnia nast~pnego. 

W niedziele i święta admmistraoya zam u 

knięta. ' 
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1"ltne il1'C. Aktorka bowiem ani tej postneJ ,ll,l~ '} I I I ' 

-0-

,., 8nieg(' dramat w .:l-ch aktach St. p}';~?I7)y8zew
skl:ego, 

I znów wczoraj w teatrze "Victoria" ~oz~ał 
I-iie po scellie smutek bezbrzeżny; znów Wldzle
liirny na niej postaci o grzbi etaeh zgiętych w pa· 
łal{ o tW~H:zach posępn.ych, obliczach wybla
dły'cb; wzrok utkwiony w ziemię, lU,b ~kierowa
uy w dal nieuch wytną· Znó 'v: wldzl~hśmy zło: 
wrogie przeczucja, symbole, 1 nastroJe, .słyszelI 
jeki i leki dokoła otomany 1 na otomallle, tym 
llieodłą;znym atrybucie utworów Przybyszew-
skiego. . 

Staro sie to wszystko za sprawą wyRtavno· 
neD'o wczoraf pi' raz pierwszy w Łodzi "Ślliegu (( 
najnowszego dramatu Pr~ybysze~skieg~, odegra
nego przez siły aktorskie, pozbIera?e l w,yuczo
ne przez samego autora. WprawdzIe wmHlszały 
sie do tej sprawy i d wie siły naszego stałego 
te~tru ale i one, aczkolwiek pływały nlby tłu
ste oc'zka okrasy na wodziance, nie uratowały sy-
t uacyi. . 

Jak śnieg w pochmurną noc ZImową biało-
ścią swoją rozjaśnia ciemności, tak i ó'V!' symbo
liczny śnieg w dramacie Pl'zybyszew81nego, któ
ry posłużył za tytuł sztuki, owa. Brollk~, boha: 
terka dramatu rozjaśnia mrokI akcYI, której 
główną osią z~ów są ~res~c~e uniesień zm~sl?
wych) ale nieco odmlenmeJsze od tych~ Jakle 
Hlnżyły za tło poprzednich utworó~ seenlc~ny('b 
mistrza. pewnego odłamu zmodernIzowane], czy 
j ak tam cbcecie, młodzieży. , 

Jak śnieg puszystym swym koblercem otula 
grude zmarzniętej ziemi, aby ochronić przed zi
nlow~mi wichrami i zawiejami ziarno zdl'ovrego 
posiewu, a skOJ'o :vi~8na nadejdzie dać, mu siłę, 
by w grudzie, zamwlllunej w błoto, zakIdkowało 
i źdźbłem, przebiwszy ziemistą oponę, wybuj~lło 
w roślinę o pożytecznym plonie, tak i w dzie
dzinie ducha są osobniki, są uczucia do śniegu 
upodobnione, których zadaniem ochronić przed 
wichl'ami i zawiejami życiowych uniesień zdro
we ziarno, ogrzać je własnem ciepłem, gdy kieł
kować zacznie i znikać z powierzchni ziemi, jak 
ó-w śnieg na wiosnę, gdy ruó białe jego kobierce 
zamieni na polach i niwach, by dać początek 
nowemu życiu, którego wynikiem będą kłosy ży~ 
cioda wczem ziarnem brzemienne. 

Takim właśnie śniegiem w dramacie Przy~ 
byszewskiego jest Bronka przy boku Tadeusza, 
który schronił się w jej objęcia przed burzą i 
buraganem, ucieleśnionemi w fl?8taci Ewy, .Lec? 
skoro wiosna znowu nadeszła I na progu CIche
go pełuego spokojnej miłości domowego ogni
sk~ Tadeusza, stanęht Ewa pokorlla i uległa, 
pod wpływem palących promieni jej uczuć ży
widowych śnieg st.ająĆ "musi~ł-Bron.k.a znik!,8 
z powierzchni ziemi. W Ewie bowiem leży uta· 
jonu siła żywio~owa przyrody, któ~'a dla tych 
ty lko będzie lllewolmczą, uległą l posłuszllą, 
którzy posiadają moc do jej ujarzmienia. 

Dramat zbudowany zręcznie, obfity w silne 
Efekty i niektóre głęboko pomyślane sceny,owia· 
nyczal'em poezyi, j~st ja~by zwrotem,! tWÓI'
czosci Przy byszewskJego, Jakby przeCZUCIem, że 
do zapełnienia życia nie doŚĆ erotycznyc~ dref.;lz: 
czów uniesień zmysłowych, lecz potrzeba l walki, 
ujarzmiającej oceany. W8~elako wszyst.ko wy
pływa z dramatu jeszcze ,meuchwytne, me skry
stalizowane, ale postęp wJdoczny. 

"Śnie~", wystawiony przez st~rann~ i świa
domą swego zadania reżyseryę, zagr~ny ~obr~e 
niezawodnie wywarłby duże wrażeme. NIestety 
nic z tego nie było wczoraj na scenie teatru 
i być nie mogło i trudno bowiem wymagać od 
piskląt, by orlemi loty szybowały w przestwo
rzacu. Bezspornie zaś do wykonania "Snicgu" 
potrzeba taleut~w pierw8zor~ę?nych, do cz~go 
łllli p. Hertz an~ te~ bardZIej panna ŁU3~1?a 
llujmniejszego me maJą prawa. P. Hertz am Je· 
dnem słowem ani jednym gestem nie uwydat
uił że Tadeusz to człowiek stwoJ'zony do czynu 
i ~alki nie mrużący oka nawet wobec pewnej 
śmierci' w pazurach tygrysa, bo to prze,cieź 
llięknie być rozflzarpanym p)"z~r. kl'ólew~kleg() 
. wi erza. Tadeusz w 111 terpretacyl p. H\'rtz,a to 
~:iizwyczajniejS1.Y 8o~ie deka.dent a l'ac~ej. cher
lak tegoc~esny, pozuJący .na delcadenta, .8ml~8zl.1y 
gdy mówi o walce, komICzny, gdy rWIe SIę do 
czynu, Bronk.a zaś w grze p. Łm;kiny to abso· 

l warullek !lo(,y(''',y 1(' l (', Iliry(' l, (UH'yeh 
rozumie ani też na oajsłabszy akcent szezerosel dozór w }ll'z)'H'lłoŃt,j przyN.~·I~l(: 1)(:d~/,i(';. 
"d')bvć 'sie nie może' kaleczy pl'zytcrn dy k,e~~, I l l ! t 
L-' C.J,,' , l' l 7) ze W'l~~ (~( II ll;t Z.I IZ:l,):~(':~ ,Mll~ 'li.Ill!; p08a-
ro/',dzielając wyrazy tak np. Ka-zlU, .a-~ złU. nowiollo zwróci(: Hil: dl) nrliLl'lln~(,1 Iildzl:lll Z pro-
p, T{e"ki znów który odbO'adał rolę l\.a,zlmleI'Zt~ l (ł ' I l . l 

.L'>.. v , t l śba, o ofIary prze( ('W~Z'yH i:!t'lll VI,' WI:!~ H(: l I co-
dykcję ma doM wyrażl~ą i ?zysb1, ale J~";-.au kH(O ora'/, w 1I1aturyała('b lla ulll'all!~" p()~eicl i 
suchy, taki drewniany, z:j widz llaw~t y.t .iłowo , 
autol'''' uwierzyć nie może, aby Ka~lBlIcrz 1,(,,101: hielizllc; 

..., l t I 8)" pmd;aw)\vjollo Jlodzit~ko\\,;l(: li pn:zydcn-
ny był do jakiegokolwiek uczncia In) g Q ),SZO] towi l~li:uda za JlrzyŃpi('szt'llii~ \\')'pl llllle7.uej 
myśli. . . b l ' zaldadowi ()(l kaN)' lllil\j"ikil',i za 11lrz}'Ill!lllie eho· 

Informacve przytem rezyscrRkle y Y ':"1- I l l ' I' 
.J l l l l rveh, "rzebv\'I/:lj:!('yclJ \\' za;; ~l( Z!(~ lIa (():-\zelc doczuie tak błędne, że nawet HU'( lO. uz,( o, ll.l ()'.J J 

~ t C' 'l te,'J ie .1, tl.lt'\ \'; . ," ' ') ne artystld nfiszebO'o :;ta}ebo'o tea 1'11 pum / )z. p- J I l I 
lióska i Słubicka nie wyzyskały swy('h n,lł ł~:l- ~)) pOHl.all()WlOllO I'O\V1IIPZ pll( Z!t~ (OWllI' p.\.y-

I t I s'/,unl()wi (;eyerowi, za hojllą iiliar t; .iedllol':lzowq 
leżycie. Piel'wsza nie u.i.11,wniła, WCll c, ;eJ H,I Y" 

t w k wode rh. GO()i żywiołoweJ', która tkwlC pOWml111. w I I!OH :acl l .. l I l 
t 10) pl"l;yj<:lo do VI/iut ()11l(I~WI tI '1.:'.( e\ :ll'OWH-Ewy ucieleśnionego wichru, co lIlIO a Sł1WglClll . r 't I 

i twhrzy zawieje; druga llie hyła wcale o~:~ nem przez ezłolllw kOlllllpill , p. I" ;-i1'P ltillllH:l, 

dobrą śmierci~ matulą, co u::ltula wszel~lk~~ r~Ie- wyhudowallill dla. I\.u,(·ll:lui)wk,i, k(l:ti!.~ell~ \\'l:ulIlylll 
dolę i łzy osusza, o ja,kiej uiczawodllle 1lI yt:d al H/'udlli (lrtezyjskiPj, 1I11~/,bl:dlli):-;(' Ii.Lllre,1 oddaw~la 

- dotkliwie !!(:,ZllW:\(~ Hit;. daj(': ./,\) WZhl(~dll na Ule· autor, tworząc I)ostać lvlakrYllY· I 
'/,wykla .. bojUOH(: nr,jary. pOl,lzi t: \.oWa,110 ?;Or:~I~O o-S, LąpiJlsk,:. r l hcellemu lla llOHiedzeulU (I \aro! awcy, 

KOCHANÓWKA. 

Na posiedzeniu komitetu znkładn dla cho
rych umyslowo w Koehauówce, odhY,tem, pod 
przewodnictwem dr. K. JouscLern w dnIU 12-ym 
października l'. b., załatwiouo llUSt.~ pująl'C hież1~-
ce sprawy zakładu. , 

1) przejrzano i sprawdzono sprawozdul1lc 
kasowe za miesiąc wl"lesiell, według którcgo na 
uregulowanie rachunków zaległych iza micHi:!c 
ubiegły wydatkowano ogółem rb, :3,D56 k. f>7; 

I 
2) przyjęto do wiadomości' odezwę czhnków 

komitetu, p. L. Meylerta i dl', J. Lohrel'a z {)\'o

śbą o zwoluienie ieh z powodu braku ciI,asn od 
godności członków l~omitetu - postanowiono P()~ 
dziekować p, Meylertowi oraz ur. J. Lohrcrowl 
za ich pracę w komitecie; 

3) przyjęto do wiadomości, ŻC nn rzecz za
kład u wpłynęły następuj ące ofiary pielliążne: od 
p. Ryszarda Geyera jednorazowo rh. 500 ,od p. 
Hermana EbhUl'dta rh. lO-rocznie, od p. Pliha
la jednorazowo rub. 20, za pośrednidwem dr. K. 
Jonschera przegrane w karty ruI" 20, przez te
goż przegrany zakład rb. 5, na budowę zakład u: 
Norblin, bracia Buch i T. Werner I'ub. 2f>, fr. 
Werner rb. 5, L Meylert rb. 10;-ofiary w na
turze: p. WIad, Ratyiulld 110 kHiąiek i różne uo
datki do pism j p n~bkow:;ki 25 książek, Zasnc
ki 1,500 papierosów i g-azety Z:1, ubiegły m',e8h~e, 
K, Steincl't 2 sztuki bojki, Antoni Mars"ał 42 
pary pnut!Jni. Scbmellt r ufarhowanie SG par 
skarpetek, Hf L\Olnitet dnm~ki uszycie dla za
Hadu 2G ko~zLll mę-r.ldch, 2G koszul kobiecych, 
38-powłoezek rluiych, 5~ powłoczki .male, 88 
przesrdemdla i 6 (tartuchów. 

4) wvsluch:mo sprawozdania dr. J, Maz,ur
kiewic1.fl. o mchu cbol'ych, według którego w d. 
1 w.rześuia było w zaldad"ie 102 chorych, w cią
gu wrzr.~nia przybyło 10 chorych, zatem ogółem 
hyło 112 chorycb, łąeznie zaś z 3 pensyonarza
mi przytułku dla. starców 115 osób; w eblgn te
łrO czasu uhyl0 chol'yeh: 1 z powodu śmierci, 1. 
bez poprawy zdrowia, 3 z powodu TlOprawy zdro
wi:], 4 '!. powodu wyzdrowienia, l z powodu o
desłania. do przytułku starców, zatem ogółem u· 
hyło chorych 10, pozostało więc na październik 
105 chOl'ych; z ogólnej liczby 115 os6b bezpła
tnych chorych na koszcie tow, dobr, było 41 
łącznie z 4 pensyoJarzami przytułku starców, 
na koszcie kasy miej8kiej 15 chorych, płatnych 
jednorazowo 2 i płac3,cych miesięcznie 57 osób; 
służby pawilonowei, łącznie z poddozorcą, było 
w miesiącu wrześniu 21 osób. 

5) rozpatrywano sprawę przyjęcia do zakła
du 3 sióstr miłosierdzia dla pieI\gnowania cho
rych; stwierdzono, że tego rodzaju opieka dla 
chorych byłaby ze wszech miar pożądaną, po
stanowiono zatem ostateczne rozstrzygniecie tej 
sprawy pozo ,;ta wić zarządowi towarzystwa; 

6) przyjęto do wiadomości odezwę dozoru 
bóżnicznego okręgu łódzkiego z d. 2l wl'ześnia 
r. b. za J\g 485, dotyeząeą przyjęcia chorej umy
słowo na koszt gminy żydoW'skiej lia przecjag 
miesięcy 3, postanowiono odpowiedzieć, że ko
mitet zgadza się na propozycyę dozoru z wa
runkiem zapewnienia opłaty mie8ięcznej w kwo
cie rub. 35 - na cały czas przebywania chorej 

LUŹl18 WSIJOmniellia 
Z WYCIECZKI TEGOROCZNEJ. 

(Ci:~g' dalszy), 

Gdym po powr()(~ie 1II11illl '/. vrycit)tzki po-
I'.ua.ł Hi,; UH !t'Hl"kilJl Ilndul ,/, pl'ohllHz.czelll dye· 
eczyi Rund om l el'l·d\. il' j kH. I). ()h):t~llił Hli ou w ten 

I I l ' ',. l) l 'I.) l t 'wit HPOHÓ) tt1 II \() lt~ZIlOH(,: n l':!,e( .)~ a ·Y.--1I1O 
kHiad1. P. --h\~da\' ,il'H:r.t':r.(~ alulllIl('1Il HGlIlllwryulll 

Hun(lollliel'Hkie'g-()~ ra:r.elll z kilku k\~le~r,allłi. wy
hl'uliHlIly Hi(~ na Ulia~lf,(), :,:lby ohl'.irz.c(~ z.włokl pa
nienki M\II'S'/.t.yllóWll.L (I ktt',rydl takie d:t.i~nc 
rzee"y opowiudaj:~ llld/,je, UdyHlIly p~':lyb~11 d~ 
pod7.icmi refOl'IIlH('kich, \ve:-lzła do kO(lellJ!a Juka8 
paui H(~(lz.i wa (I wielce 1'1'/.1 ;.t('lldllyeh ry:·weh twa
l"/, y l1iOH:~(' W !'(',IUU'!1 ,~'I,'iUi.1I lls:r.yta IlOW:~ HU

l{Ui~~. W 'o(::t.aeh 4 Z. l dJl';lllyeh w kt')ś(~,icle ltet'OI'
mat:')w wiel'll}'eh i slni.hy 'J\nśt'ielllt'j prz\~Hzła SW(!· 
hodnic przez kOŚt~it'd i Ili(~ zaLI'i',ylll:tll:t przt}'" Ul

k(I'~() z!':!t:~pila do pod'/.iallia 'I. llara('zkicm S\Vcm, 

ld(~'c m;de i l\lIlel..;olll lIloim, zn"ajdnj:1eyIII Hi(: 
przy trtlllluie 8\\i\;kj p;!Ilit~llkj, \\'J'll(~:r.'yla P l; z,}' 
tyeh słowaell: ,,.Jest t.o lIowa Hukiouka, kton~ 
pl""ygo!c.malam dla ~\vi{~te.i paninuki, w nią. pn!-
8Z(~ uhrae zwłoki jej \ Iw ('l) ;)n lat. dopełulIl, H~{~ 
nu panicnee oblt'lt:'/.}'n w Il00ve Flz,atY1 a Htare H!lj 
znicj usuwa - teraz "lnHllio IladHzedt już. terlllm 
tych Oblt'Il:7,Yl1 <4. To P t)\\' i edzi a WHZ,y opuHdla pod
ziemie i wyszła przez, koHeiół. 

SpcłniliHmy naty(~JlJlli:u'lt, powiada. 11llOCZUy 

żyjący Hwiadck tego zdarz,enia wój zlHlJ.Ollly pro
hoszcz ]Ui. p" na wicjt:Jt:u W()l(~,l)tanll-.lzkl, poe:4cm., 
zawiadomiliHmy Hluih() k()Heicl!l;~ fi dokonanym 
pr"cz ua~ eZyllio. SłuzlJa Hkwapliwie whiega do 
kl'Yllty (lo'lada nowa Hnklli(~ na z,wlolcaeh Mor-

, b. • ~ . J ł 
s:ltynówny i dl.iwi sit: Wi'fl.y:-!l.kiCllltl, e() N!(~ :\jU10, 

niepomiclllie, bo i,ape\\Jliała llaH, że żadneJ, ~tu
l'u8zki, ani nicHiollyeh przez Ili~~ Hzat w kOHele~c 
nie widziała. Za(~'/.l~ł!l Hi() tedy wy pyt.ywan~e 
ObCClIlyell w kOHeicle, w()he(~ kUJryeh !:nvobt~dnl~ 
przeszła stal'llBZ 1< a - co to '/.:.t oHoha, ule l (~n: 
wszyscy wyznawali HtauDwc".O, ic iadncj takle,) 
o8oby '/, uhratliem ni{~Hionem nie widzieli. / 

\Vid(~ rozbiegła Hi(2 HZy bko JlO mieście. U~· 
czcsuy rcgell::! semil1!lI.',)' um, b(~dą("y popr:r.e,dlllo 
rektorem akademii d!lI,!tOWllllJ' bardzo HVlilntły , , t 
kapłan-literat kli, 1\rupiilliki z\'vołnjc na.::! w::!zys,· 
kich, cośmy w podziemiu reformackim w .ezus!e 
tego (hi wnego zdarzell ia byli i wyraia. HaJ pr~.od 
swe niezadowolenie że Hamll\volllie hez; odUlo
Bienia si(i do władz~ tl'wej seminaryjnej (~opeł. 
niliśmy zamiany Bzat ilU eiele świ~~tobliweJ wo
jewodzianki, llast(H>Bic bada naH GO :la osoba 
była, która przyniosła okrycie dla i\I()rtlzty~{'WI!y: 
Gdyśmy mu uie wit,ieej llic nlOgli odp(n~Jedzlt.'C 
nad to, że ,jakaś bardzo szanownej IWWJCrz.cbo: 
wnoś ci pani kazała nam ohlec zwłoki, WlelC~ 
był ks, Krupii18ki z(Ldwiony, zaezął wypytywae 
słuih~ kościclnq, osoby ohecne \\'ówezuf; w ko
śeiele, ale nic zuikąd dowiedzieć siq nic mogąc 
o :t.;agadkowej pani, sam fakt

t 
tak jakeśmy UlU 

zeznali, zapisał w kronikach semiullryum sando-
mierskiego". , 

Naokoło kościoła Het'ormaokien'o rozeiągu Ellę 
uieduż,y cmentarz do odbywania procesyj. tTe:;t 
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tutaj pewien szczegół niezmiernie oryginalny i 
wyjątkowy bliżej zajmujący polaka. Mianowi
cie, są to stacye męki Pańskiej w liczbie czter
nastu, składające się z tyluż obrazów na płótnie, 
oddanych przez malarza Eljasza, przodka słyn
nego współczesnego tegoż nazwiska malarza gali
cyjskiego. Osobliwość stacyj polega na tern, że 
Dsoby, działające przy męce Pana Jezusa, są to 
przeważnie polacy w ubiorach i charakteryzaeyi 
wybitnej swojskiej i jedna osoba innej narodo
wości, ale biorąca udział w losach Polski. Tą 
jest .Marya Teresa cesarzowa austryacka, która 
na obrazie występuje w roli Piłata, umywając 
sobie ręce z oczyma spuszczonemi wstydli wie na 
ziemię. Najbardziej wyrazistą i niezmiernie po
dobną i żywą jest postać lci3ięcia Józefa Ponia
towsldego, który w charakterze Szymona Cyre
nejczyka pomaga Chrystusowi dźwigać krzyż. 
Wreszcie inna osoba, znana z historyi polskiej 
m~tatniej doby, oddana takie dokładnie-biskup 
sandomierski ks. Burzyński, poprzednio misyo
narz \Vscbodu, \vjelkiej świątobliwości mąz, na
zywany powszechnie ojcem Prosprem, bo był 
zakonnikiem. Występuje on w ostatniej XIV 
stacyi w roli Józefa z Arymatei, biorącego udział 
przy 'ldjGciu z krzyża i pogrzebie Chrystusa. 
I w rozmaitych innych scenach męki Chrystu
sowej dobitnie wyrzynają się wśród otoczenia 
całego-krótko strzyżone czupryny, ob wisie wą
sy' kontusze i karabele, ale postaei te niechwa~ 
lebny udział biorą w drodze krzyżowej, bo pl'zed
~tawiają nieprzyjaeiół Chrystusowych. 

1(8. 1I1m'yan N~'tecki, 
prefekt. 
(d. c. n.). 

-:-:-: 

Królestwo włoscy w Paryżu. 
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Lud zgromadzony na ulicach, przybranych w gir
laudy i kwiaty, witał z zapałem gości włoskich, 
którzy zamieszkali w ministeryum spraw zagra
nicznvch. 

VI kilka godzin po przybyciu królestwo zło
żyli wizytę Loubetowi, u którego zabawili pół 
godziny. W godzinę Loubet i jego żona rewi
zytowali parę królewską. W czasie obiadu ga~ 
lowego w palacu Elizejskim prezydent wygłosił 
toast, podno8ząey znaczenie odwiedzin królew
skich, które są świetnym dowodem ścislc"go po
rozumienia obu narodów. Król Wiktor Emanuel 
w od powiedzi zazna czył, że Włochy pragną u
trzymania pokoju, co im ułatwia ich położenie 
polityczne. 

Pl'~! sa francuzka wyraża zadowolenie z na
prawienia się stosunków między Francyą a vVło
chami, tylko dzienniki nacyonalistyczne katolic
kie zaznaczają, że przyjęcie króla włoskiego 
w P~~ryżu stwierdza zerwanie z tradycyą, która 
nakazywała Francyi zawsze stawać w obronie 
Kościoła. Prezydent, który będzie musiał rewi
zytować kr6la w Rzymie, postąpi wbrew życze
niom Papieża. 

Na bankiecie ligi francusko włoskiej wzno
szono toasty, w których wypowiadano nadzieję, 
że podróż króla włoskiego wzmocni związek mię
dzy obu narodami. Wyrywano się wprawdzie 
z mowami, potępiającemi politykę Crispiego, ale 
mówcom nie pozwolono skończyć. 

Prasa niemiecka wyraża przekonanie, iż mi
mo tej wizyty, polityka włoska nie ulegnie ża
dnej zmianie i trójprzymierze pozostanie nie
V"'zruszone. Nie mamy Włochom za złe-powia· 
da jeden z dzienników liberalnych-że nawiązują 
z FI'ancyą dobre stosunki, aby przez to uzyskać 
korzyści handlowe. W razie wojuy, Wlocby będą, 
mimo tej przyjaźni, zmuszone do użycia swych 
pułków przeciw Francyi. Niezadowolenie i roz
drażnienie zdradzają tylko niektóre pisma kon
serwatywne i wszechniemieckie, zaznaczając, że 
zanosi się na powstanie nowego trójprzymierza 
francusko-wIosko-angielskiego. 

VV powrocie z Paryża król vViktor Emanuel, 
w drodze do Londynu w listopadzie, odwiedzi 
dwór belgijski w Brukseli. 

Wiadomości zamiejscowe. 
-c,[J;)-

KObiety w spifl"awie przemysłu. 

Na sobotniem zebraniu wydziału tow. ,,0-
8zczedności kobiet" i prezydyów innych towa
rzystw, zwołanem do Lwowa w sprawie udziału 
kobiet w ogólnych dążeniach do ekonomicznej 
emancypacyi kraj u. 

P. G013tyńska przewodnicząca <Oazczędności 
kobiet" udzielila głosu p. Wechslerowej dla o
mówienia ccłu zebrania. Następuie delegat cen
h'alnego zVl~ą'l;ku fabrycznego p. Plutyński przed
stawi! obecną sytuacyę przemysłową i w koń
cowym ustępie przemówienia zaznaczył, że po
myślny rezultat dotychczasowych l~8jło",:ań.o br.o
ny krajowego przemysłu zawdzIęczac nslezy 
pl'zedewszystkiem gorliwości kobiet polskich, 
którym w kierunku ekonomicznym zawsze Bkll
tecznie przewodziło tow. <Oszczędność), że więc 
obecnie prosząc o zwolanie wielkiego zebrania 
Pl'agnie związek jedynie osiągnąć publiezne 
twierdzenie faktu. 

Nad sprawą urządzenia wielkiego meetingu 
kobiet lwowskich powstała. dłuższa 13zczegółuwa 
dyskusya, w której wzięło udział wiele z wy
bitnej działalności obywatelskiej znanych pań 
naszych powzi~to jednogłośnie uohwalę w sfor
mułowaniu panny Aleksandrowiczównej: Towa
rzyst,wo oszczędności kobiet zwoła na 25 b. ID. 

wielkie ogólne zgromadzenie w sprawie przemy
słu krajowego, na którem obok innych refera
tów zda przedstawicielka tow. oszczędności przed 
ogólem kobiet sprawozdanie z dotychczasowej 
działalności na tern polu. Jak się dowiadujemy, 
wyotąpić ma jedna z pań w naj bliższej przyszło
ści z inicyatywą zwołania wiecu sług we Lwo
wie. 

Nie na żarty wzięt.o się· w Galicyi do po
pierania przemysłu. W miastach prowincyonal
nych odbywa się szereg wystaw ·przeglądowych. 
Ostatnią urządzono w Brzezinacb, a uświetnił ją 
swoją obecnością arcybiskup lwowski ks. Bil
czewski. 

Od dwóch dni bawią w Paryżu królestwo 
wloscy. Po przyjęciu nader serdecznem na 
dworcu, w rzasie którego król \Viktor Emanuel 
podał Loubetowi rękę i pocałował się z .ni~ dwa 
razy, a królowa i prezydentow.a wymlelll~y n
kłony - na~tąpił uroczysty Wjazd do mIasta. 
a~_iiiiim ___________ iiii ______ iii __ iiiii ________ mb~~~ .. -_ .. jj.j'l!l!l!!ii~iiii··~~··1-:r~·:.;1f!·i"\~~-·~:m;"",~·'~ ... "':.r:iir~ .. ~;i!~..n':'.~~,;,;""_,~·,·:h'~",\ .. ~~~tp-rlf~~i:..~~~;:&~~"';:'!i~_»~~~ ii ~~* iI"..., H &f*@ _ _ _ __ _ ..-:;..o 

SALA KONCERTOWA. Na życzenie pana Feliksa Bruna, zaświadczam niniejszem, że dosta-
Dzielna 18. wiony mi aparat systemu "Brun" do oczyszczania kamien"a w kotłach pa-

Dnia 17 październik!!. 1903 roku, dany będżie rowych i zapobiegania tworzeniu się takowego, oddal mi znaczne usługi, 
Koncert wyłącznie przez: 3 .. ch małoletnich wskutek czego mogę ów aparat śmialo każdemu polecić. 
znanych wirtuozów braci Cz:erniawskic.h: skrzypka Aparat zastosowany by! u mnie przy me j ej 130 konnej lokomobili i IV 
Leona 12 lat, pianisty Jana aD hd »wiołoncze~ przeciągu 5 tygodni dal tak dobre rezultaty, że kamień, który się mocno 
listy Michała 9 I a 'II: , '-e \'Ii pOłnr!zł"łem Impreels·y"I. trzvmal rur kotlowych zupełnie opadl i rury aż do metalu są czyste. 
znanego nadwornego art. r.ałana Szwarc. Progr im J 

koncerto: 1) Aposiooata Vłcet-mplll: :1) Wie e;ns; in Dodaję jes~cze, że w przeciągu tych 5 tygodni zaoszczędziłem dni o wę-
schoner Tagen; ~) Z 'Illtt;;h'n::Ol Gliukj~ 4) Wę lerllka gli i smarów. 
Rapsodia HaOBer8; f) Menuet Pad!lTewt!kleg<; G) Trio 

S rowronek; 7, 7.h;ll!llner waipPl! S!Jrlt~ntl-l. 
Z szacunkiem 

ADOLF A.:.T. 
Ceny miejsc: Kupon do lo~y 1.10; Krzesła. 1 rz. 1 GO, 

--21'Zw 1.HO, ---3·,--4.-5,",-6, 71'-z. -po rł!-;-I,-lO,---- -8';'-9,--10 
11, 12, 13 rz. 75 k. - 11, 15, lU, 17, 18 i brJClOe 55 
kop. Parter 40 kop. Galerya.::lO kop. po/·ząt.ek punktu

alnie o gnOJ. ~ !ifll'ZÓł', ktmiec o 11 w nocy. 

f1 lT B .. T dl Róg ulicy Zawadzkiej i 

lJ Jf l -~l rlll~I. W SObot:~ńp:~d~~!rDika r. b. 

dane będzie 

ielkie wyr óżniające się przedstawienie, 
. t nowym programem. Pierwszy ra!: balet. fan1ast)c7.Ily "Pan Twardowski u

, .w 14 
·.obrazacb. Drugi raz wyprowadzony zostanie prz/jz dyrektora cyrku p. G. TruzzI, kan 

grający w piłkę. Występ arty:,Lów cyrku. 
Szczególy IV programach. 1449-1-1 

Początek przedstawienia o godzinie 81
/ 2 wieczorem. 

Początek muzyki o godz. 8 wieczór. . 
Anons. W niedzielę, 18 października dwa P!'~ed8tawienia o g. 3 pop. 1 o 81

/ 2 wiecz. 

ICINUS ICCOL 
IOlej rycynowy 'IN proszku, 

przyjemny w smaku, w dzialaniu przewyższający oleJ pl~nny. _ D;o nabycia 
we wszystkich aptekach oraz skladach aptecznych. Sprzedaz hurtowa 
w firmie Lud wig Spie~s i Syn, ~ódź, ul. Piotrko,~sl~a. \V:y łączny repre
zentant na Cesarstwo l gub. Krolestwa, Szymon Erhch, 'Warszawa, ul. 
Nowogrodzka .N2 20. 1361-12-10 

Dla kaszlących os.łabionych Ekstrakt Karmelki 

Fabryki 

w składach apteczn,rcn 

w Warszawie 

ul, Zielna 21 

i aptekąch. 1377-10-3 

.' 
Powolując się na powyższe ogłoszenie, j ak również na ogloszeni e 

Tow. Alce. Leon ALlart i C-o, z dnia 5, 6, 7 b. m, upraszam vV. W. Pa
nów fabrj'kantów o zwracanie się z obstalunkami do mnie. 

1485-3-1 

kareciane, rosłe, maści gniadej są do 
sprzedania w majątku Tur, gub. kielecka. 
BlIższ~j wiadomości udziela KłoBsowski, 
skład apteczny, Piotrkowska 88 . 

1471"":"4-1 

A. Zakiet syberynowy, ciepły i suknia 
'czarna na osobę Bzczupł.ą do sprzeda

dania.. Dzielna 11 m. 7, od ~-S l od 6 
do 7. 1886--6--2 

Kapelnsze-€.leganckie l skromne-dlta: 
clnne, kap tarki tanio.. Magazyn Flo

rentyny Chlebowsklej.. Benedykta 35. 
1885-3-2 

N- iemiecka kOnWSl'B3cya u młodej polki. 
Widzewska 36, I wejścIe z lewej oficyny 

II piętro 66 na prawo, zaataćmozna po~ 
połuduiu i wieczorem. 1873-3-lc 

Obiady- gospodarskie. Głowna 40 ~5: 
1817-10-0 

Przybłąkała się maciorka biała, po pro
sietach. Właściciel moze odebrać ta

kową za wynagrodzeniem od Jana Skór
skiego ul. Konatantynowska 120. 1880-8-2 

P-Ó"BOj dla kawalera z całodzlennem u. 
trzymaniem do wynajęcia przy inteli .. 

gentnej, chrześciańsklej rodzinie. Południo-
wa 20 strOź wakaze. 1887-3-2 

Z wysokim szacunkiem 
FELIIi:S BI~UN. 

Ulica PilOtrklOwska 120 .. 

P('SZOkUjt} posady majstra, zarządzająee
go cegielnią ręgowea. Na żądanie mo· 

gę przedstawić świadectwa. Mikołaj Ka
czmarek, Zabieniec pod Łodzią. 

Sklep spożywezy zaraz do sprzedania. 
/.::: Wiadomość ul. Miedziana MI 2 u gOBpO· 
darza. 1882---3--2 

Sklep kolonialny zaraz do sprzedania z 
powodo zmiany interesów. Wiadomość 

ul. Piotrkowska .N2 225 w fllli piekar
skiej. 1883-3-2 

Ubranie marynarkowe mało używane jesi 
do sprzedania tanio, może być tylko 

na osobę niskiego wzrostu. Uli~s Średnia. 
.Ni 61, stróż wskaże. 1892-2-1 

Wielmożnego pana Konstantego "Vró
blewskiego z NowogrOdka npraszam 

uprzejmie o podanie swego a.dresu w adm. 
.RozwojaA

• Dawny znajomy W. H. 
1876-3-1 

Zaginęła biała suczka pudelek, od ma
łych s zczeniąt, z czarnemi pazurkami 

na przedn:ej nodze. Upraszam o łaskawe 
odniesienie jej za. dobrem wynagrcdzen!em 
na 01. Średnią 15. 1878-2-2 
'/aginęły dwie karty pobytu na imłę-Sta
LJnil:iława 1 Franciszka Kowalik, wydane 
z gminy R!ldogOBZCZ. • 1877-3-1 

Zaginęła karta pobytu na imię Heleny 
Sałaeińskiej, wydana z magistratu m. 

Łodzi. 1890-3-1 

z-o aginął paszport na imi~ JnUauny Pio
trowskiej, wydany z gminy Przedeez. 

1891-3-1 
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następującego rozkładu: 

A) L.inia glówn~ i odnoga Aleksandra 

arsza a- ranica- osno iec 

Nh 
19 15 

Osb. Pczt. Osb. Osb. Osb. Pśp. 

I I I I I I I 
II j I[ 11 II II II 

I II lIr In III III III 

~g N2 ]\g x~ 
37 39 33 55 

Osb. Osb. Osb·IMsz. 

I I I 
II II II 

HI III III 

1220 52:, i 
1"8 Wlil 

700 81 :) 1040 

811; IOll1 1236 
150 - 4::'0 74 :) 9;)0 

208 707 l' 
82(i 10 14 1248 307 

307 807 gn l11J l f~,2 3~~) 

3 19 8::11 - 11 2.f 

4 14 H19 - 122i1 

4 24 D:l~1 - 12:15 

6:\1) 1 1:17 - 2.19 

64 1) 1147 _ I 2;)9 

821 118 _ .ps 

20:l 

;) 04 

~p:, 

541 

f)rl! , 

72fl 

T18 

625 

8·i7 

8;17 
was 

1048 S:HII128 _ 448 

!:.J 0o , l :J(l _ 510 8°0 8 f);) lItO 

641; goo 1210 
6f)6 gO!! 120 

800 1005
1 2!'>O 

N~35 

835 102~ II 4°1 
937 1127 520 
947 _ 5'10 

1205 = I 90
.
i 

_ ~)24 

- - 111 401 

_ - 1214 

_ - 12 45 

:Nl! 
l 

Krj. 

I 
II 

1p:) odeh. 
12;)8 przycll. ) 

lOG odeli. ' ) 
pl prz:ych. ) 

prl odehodzi ) 
2:1 !'I przy ell. ) 
2H odchodzi ) 
4 19 pl'zycll. ) 
427 odchodzi ) 
5 :H; przyell. ) 
5H odchodzi ) 
GIO przych. ) 

19a 9a 71 15a 17a 5a 37a 73 75 55a la 

5·17 odchodzi ) 
620 przyell. ) 

I 

"Varsz:a,wa 

Skiol'nie WIee 

Koluszki 

Piotrków 

Często ell. 

Ząbkowice 

Granica 

Zą;bkowice 
Sosnowiec 

N~ N'~ ~,: i\'~ 

10 ;:::0 ~ ~() 

.V 
lO 

,v 
li 

o ~ h. o siL 1\ I'j. ( ) s II. () ," ! ) . ,\ l 

I I 
II r I 

III l ! l 

I 

przydt. 1211
:.; ---

( OdehO,dZ'1 10 III 1 

( p1'zy(',lI. g:.,; 
( ode/l. gil,; 

( pl'zyell. 
( odchod:d 
( 111'zyeh. 

8:.1; 

7:>1: 
711i 12::0 1 

5:IH 100 :1 I ( odehodzi 
( przyełl. f):.!H g;.!1 

( odehotlzi :F": 8 1
:
1 

( pr;t,yell. ::::1: 80:: 
( odehodzi ;PII Tl;. 

J\~' 

l l 
II ł I 

III 

51;, !r::' 
4 10 , 7~!'; 

4: 11 7 11: 

J;':; (i:.! I 

(1.,', " , ... i\," 

I 
II 

III 

l I 
II II 

III III 

I l I 
I I II II 

III III I1.1 
, 

~~:\'.I SI, 10"" 11' 'l I 

9111 9:\:' 
T,:I: 8 Ił; 

;-';:\11 7 1 , I (1,11: 1'" 
71 : 5' ! I:' l:~ I: 

.V::I; 
5::: 

(jc" 411 

3:11 

12~' l 

12":) 
g.,1 
g:" 
9,'11 

5," 

I ~": 
l! 

I'-~ l.: I l 1;1 

IiI i 10"::' 
I j J :, !I':!: 

51:, (Ii\! 

71~, I 8111i 

711 

1'" 
, 1:;0 

18a 38a 2a., 20a. 72 ;'di;t 7·1 llia na 7 t! lOa 
( prt~ych. i{,II; 80!! lln i 12:.!/ !110 g'/i liII 

8 L, 1:2 I:, 
(j:l 

5 11i 

!j:ii .":.10 I 1,1-1 
( od<.:hodzi 2;';' 71;, 11 10 

'I lP;' ;-';:!IJ S·d l I ;.{ 1:1 ; ł 2;1;} 

:' 

arsza a- leksandró -Ciechocinek. 
--

."N~ 53 I :M 11 I M7 I N~ 25 

T. Osobo Pocztowy Pośpieszny Osobowy 

I II lIr IV I II III I II III I II III 

1240 gv, 42~ 640 

2:13 11 01 5:n 825 

24 :, 1111 5'!:) 8;1;) 

4:)0 1249 71:.1 10 11 

5°:1 12 59 720 10 21 

Gil7 91t: ... 818 11 H7 

() ;,0 221) 824 U43 

8Ol! I 320 910 12:1;, 

)\M 83 

I 
J\i! 85 II 

I I g:?tI 3,1;) 
\ 

!ł:: :t Hl7 . 

I 

""'" ----------=-~~~~ --------------~--------~------~--------~-------. 
J\~ 3 

Kuryerski 

I II 

--
H:lll 

12:18 

1248 

p8 

2°8 

3°:1 

3°8 

3;):& 

N~ 81 
7°0 

712 

StacJe 

-
odeh Warszawa. 

oprzyc 

LdChOd 

h. ) 
) Skierniew. 

zi ) C . - \l 

'h. ) przyc 

odchod 
) Kutn.o 

zi ) 

przyc h. ) 

odchod 
) vVloc1awek 

zi ) 

przyc h. Aleksa.ndr. 
y 

odcho d. Aleksandrów 

przycl 1. Ciechocinek 

I olich o 

Ilrzych 

de Aleksandrów 

1 Ciechocinek 

pf/;ych. 

( odchodzi 
( 
( przyeh. 

( odcltod. 
C 
( przyell. 

( odehod. 
( 
( pl'zycll. 

i 

odchod. 

przyełl. 

odchod. 

pI'ZydL I 
odchod. 

N~ 54 

IIInIIV 

2;';' 

J\~ HG 
4:,0 

] II 

7:111 

I 

I I I II l ł lf I II ł II lIT 

11111 1:!iI 

j ~Ii 

!II \ l ~il'.1 

;-';/11 

I ().l I 

~ II II i~ I):, 

51U 

I .\0 i-l~ 
1:, I 

,\:. 8~· 
II:. 

1 (10 
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:Nll M 42 ł~r~ 44- j\l 46 J\b 48 ~2 50 

Osobowy Osobowy Osobowy Osobowy Osobowy S T A C Y E Osobowy Osobowy Osobowy Osobowy Osobowy 

I II lIr I II lIr I II III I II III I II III I II III I II III I II III I II III I II III 

I ~.-

720 12 2;, 32 ;1 515 iP;' odchod. 'Varszawa przych. 645 8,10 555 730 10 15 

i 

Tl2 12:n 3:\1; 
I 

527 847 pr~ycb. ) ( odchod. 6,12 818 542 711 10'\:/ 
i ) "Vłochy ( 

7:\:\ 12:1~) 3~7 528 848 odchod. ) ( przycll. 6:H 811 541 715 lO:i1 

7·Hi 12;':: 34~) 5·H gOl pr~ycb. ) ( odchod. 618 
i 

8°,) 528 7°2 1018 

) Pruszków ( 
750 1257 352 543 g05 odcbod. ) ( przych. 6H 8°2 524 658 1014 

800 107 4°1 5;';{ g15 przy dl. ) ( odcbod. BOt; I 7 53 514 648 10°4 
) Brwinów ( 

8°1 110 4°2 5')~ g16 odcbod. ) ( przycll. 6 05 7 ;12 512 647 100:: 

8°9 p8 4(1~j 6U2 924 przych. ) ( odchod. 745 5°4 6:HI 
I 

gi';1 - I 
) Milanówek ( 

810 pll 4111 6°;{ 92 ;i odcbod. ) ( przycll. 

I 
- 741 5°:{ 6:: 8 95~ 

I 

811 pi. 41 j t)l° 9:\2 pl'zych. ) ( odcbod. 5;1;1 7in 4: 56 fiH 947 

) Grodzisk ( I 819 p2 41~l 612 9:lH odcbod. ) ( pl'zych. 5H 7:1:1 450 627 94;1 

! 
, 

829 142 i 428 622 946 przycb. ) ( odchod. 542 724- 441 618 934 

! ) Jaktorów ( I 
8ilO 14-4 429 623 947 odcbod. ) ( pl'zych. 541 723 440 Oli 93:1 

8.12 pti 440 6a5 9;19 przycb. \ ( odcbod. 529 712 428 fill5 921 
) 

) Ruda-Guzow. ( 
840 ')01 

"-i 442 6:\1 10°2 ocIchod. ) ( przycb. 527 710 42:1 6°2 917 

0°2 217 ,:p7 55:{ 1018 pl'~ycb. ) ( odcbod. 511 655 4°7 546 gOl 

) Staro-Radziw. ( 
9°4 219 4:;8 654 10t9 odchou. ) ( pl'zyeh. Sw 654- 4°5 545 goo 

920 2:15 5 T2 710 103;, przych. Skierniewice !~ oclcbod. 455 6'w 350 5:10 845 

Goiziny oznaczone podług południka "Varszawskiego. 

1. Godziny z minutami, grubszym drukiem, oznaczają czas od godziny 6 wiecz. do godziny 5 min. 59 rano. 

2. \Vyjaśnienie skróceń: krj.-kuryerski; pśp.-pośpieszny; pczt.-pocztowy; osb.-osobowy; t. osb.-towarowo-osobowy; msz.-mieszany. 

3. Miejsca numerowane do spania (bez pościeli) za dodatkową dopłatą po 75 kop. od osoby, znajdowaJ się będą we wszystkich wagonach 
klasy I i 11 następujących pociągów kuryerskich: a) w Nl?N2 I, la, 2 i 2a na przestrzeni Warszawa-Granica-Sosnowiec; b) w NllNg 3 i 4 na prze-
strzeni VV'" arszawa-Aleksandrów. 

4. Miejsca numerowane tylko siedz~ce znajdować się będą we wszystkich wagonach klasy I i II następujących pociągów pośpiesznych: 
a) w ~N1l 5, 5a, 6 i Ba na przestrzeni Warszawa=Granica-Sosnowiec, b) w N2:\'!! 7 i 8 na przp.strzeni "\Varszawa-Aleksandrów. 

5. Bilety jednorazowe taryfy podmiejskiej na przestrzeni Warszawa Skierniewice ważne są tylko na przejazd w -pociągach JW 41 42 45 46. 
48, 4~, 50, 51, 55 i 56. Pasażerom, jadącym za biletami jednora:7,Owemi taryfy podmiejskiej zatrzymywać się na stacyach pośrednich nie je~t d~zwolone: 

6. Bilety miesięczne taryfy podmiejskiej ważne są na przejazd we wszystkich pociągach osobowych za wyjątkiem pociągów pośpiesznych i 
kuryersldch. Przejazd pasażerów w pociągach kuryerskich i pośpiesznych za biletami miesięcznemi może się odbywać z warunkiem: a) wykupienia bi
letu dodatkowego na przejazd w poc., kursujących ze zwiększoną szybkością a w kuryerskich. i plackart (patrz p. N2 3) i tylko pomiędzy stac. na któ
rych pociągi te zatrzymują się i b) jeżeli w danym pociągu pozostawać będą miejsca niezajęte przez pasażerów, posiadających bilety na przestrze~ dalszą. 

7. Pociągami mieszallemi ];~Ng 55/55a i 56/56a oprócz pasażerów klasy IV (patrz punkt 8) będą przewożeni pasażerowie: l) na przestrzen 
"Val'szawa-Skierniewice 2 i 3 klasy i 2) na przestrzeni N~woradomsk - Sosnowiec 3 klasy. . 

8. ,V pociągach Ng 53, 54, 55, 55a, 56, 56a, mogą. być przewożeni pasażerowie IV klasy (w wagonach krytych z lawkami) lecz .tylko 
wtedy, jeżeli na stacyi zbierze się nie mniej, niż osób 40, życzących ~echać do jednej stacyi którejkolwiek kolei. ' 

9. Podczas trwania letniego rozkladu nie będą przyjmowani: 1) pasażerowie komunikacyi miejscow~j; . a) na P?ciąg Ng 9a ~e stacyi: 
Ząbkowice, Dą.browa i Będzin, b~ ~a pociągi. Ng. 6a ~ 10a do stacyi Będzin, Dąbrowa i Ząbkowice; 2) pasazerOWIe komumkacyi bezposredniej 
miejscowej na pociąg M 7 ze stacyI l do stacYI Nleborow. 

: \ 
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Godziny oznaczone podług Południka Warszawskiego. 

I. 
1. Godziny z minutami grubym drukiem oznaczają. czas od godziny 6 wieczorem do 5 m. 59 I'H HO. 

2. W pociągach pocztowych N!'! 3k i 4k mogą być przewożeni pas9jerowie IV klasy (w wagonach kry
tych z lawkami) lecz tylko wtedy, jeżeli na stacyi zbierze się nie mniej, jak osób 40 i nie więcoj, jak osób 
120 na jeden pociąg, życzących sobie jechać do jednej stacyi którejkolwiek kolei. 

e I przyjmuję nadrabianie ponczoch. 
. Ul. Mikolajewska N2 59, ID. 56, 

K I II Z I " W k" d F k- Ił II piętro. 1111-d-33 O 81 e azn9J arszaws o.... la ans lej .. ~ ....... _ ... ,,-,_~ ______ _ 
podaje do wladomości powszechnej, że kursującJ w sezonie zimowym dla I Choro~J weneryczne 
komunikacyi bezpośredniej pomiędzy \Vars7.awą, "Berlinem, Paryżem I I akórne 
i Ostendą pociągi "Nord Express" XI! 29 i 30 pozostają bez zmiany na I n S· LE KO~ lez 
kolei żelaz. Warsz.-Wiedeliskiej i na C7:as sezonu zimowrgo, a mianowicie: Ure ClI 

I Z.chodnim MaI 
(obok lombardu akcyjnego). 

dla panów od 8 - 11 r. i od 6 -8, dla 
dam od 5-6 godz. 

W niedziele l święta od 9-12 i 5-7. 

Czas Czas 

Przyjścia I Odejścia Razwa stacyi 
Przyjścia I Odejścia 

godz. I min. I godz. I min. godz. I min.; godz. I min. ó99-c-99 

mea 
Przyj lllujo od goJz. I O ~ .. _-~ i () --~ w. 
p:tnio od f)---I) popoL .. " lf\!l-e-B 

Od H·l~ rauo, [)":-I WII\(·1;,. !'/tlllo H--4 
popołll(lniu. 

W 11'0<11;1010 I riwli;t:L li r. do 1 pop. 

23.. 11104-11-0 

poloca <!obr(l obiady IW Hwh}ż~}m mafłle 
l w1:łzelkie gor:~t'.{; :'!;nk:Fdd, bilard na. go
dzinę 20 kop. Ulic., I::ikladowa Ni la. 

z Hzacunklem 1,;" •. 11""'«.,iler. 
1478-3-1 

Od 1 li.lltop :Adil r. b. h:kc fe 

Dr Vi hn1 M p 'k' Slojdu dla freblanek • !WC ni aryan oznans l I od godz, 6 do 7 popn} .. w ulkole ffeblow~ 

I Hklf1J 

w soboty w piątki 

- - 11 50 WARSZAWA t 7 55 - -
3 M. 4 ]:{ ALEKSANDRÓW 2 :ll 3 ·15 

1 lO 'l 15 POZNAŃ 12 06 12 11 

MI 02 - - BERLIN - - 8 lG 

codziennie codziennie 

- - II 11 BERLIN 8 05 - -
8 u 8 :li KOLONIA II 11 II ~·I 

11 1)5 11 n LIJiJGE 8 l:! 8 3K 

5 11 - - PARYŻ - - 3 04 

- - 11 1:\ LntGE 8 :lO - -

2 :\;, - - J OSTEND.\. ~ 5 ~4 

GOdl111Y oznaczone podł ug pol udmka WarszawshIego. 
'N sklad wzmiankowanych wyżej 'pociągów wchudzą tylko wagony 

s ypialnc klasy I-ej i wagon restauracyjny. 
. Godziny z minutami grubszym drukiem oznaczają cza I 

od godz. 6 wieczorem do godz. 5 min. 59 rano. L174 

W tloczlll "tlozwoju," Piotrkowska )łI 111. 

. Maryi Zarzyckiej 
b. ordynator Slpltala Homeopatyoz .. l Mlkołajtnv:l!la, ~ 25. 

nego w. Petersbu.rgu. I ZaplH codzieuniil od gojz. 9 do 5. 
. 1472 -6-1 

Przeprowadził SiA na ul Pr"'c,ia9d o . . . 
" ... J. Ol l \VlOlka wVIH'zeuaz; Przyjmuje chorych codziennie ou 11-1 EJ 

ł od 5-7 popołndnlu. , 
1491 ~ 29 \ 

Choroby wenerycznejJ mo
czopłciowe & skórne 

~r, HI ~R,~ ~II 
ulica Nawrot 'M ,..! 
3-.Cia .brama od rogu Piotrkowskiej 

przYJmuJe 8-11 r., 5-8 w. Panie 
3-4 pp. W niedziele i święta od 
8-12 r. i od 4-6 pop. 781-c-4 

'tV pniach i rąb:uH'gl) w ~z!~za.paeh :la 
sążniu, po hal'(lz() jll'zys u,; IWj cellle~ 
\ViadOlllośJ Wl lui('.i:-:,·lI, przy staep 
ŁÓtH-Kaliskn. l-t:.; l-j l ----:-::--------_ .. --

Konvi'tr .:.t·Y, 'IV j,;ZyfUI<:h: 

Niemieckim, 
i angielskim 

uddołn 

Wschodnia 34 m. 8.. I.!. 

143~-12- U' 
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